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Ca:! es3 Styren
Na rubieży Rzeczypospolitej, 

zwłaszcza w i.koPcach Łucka nad 
Styrem pojawiło się mnóstwo 
dzików, wilków, rys'ów i lisów.

Jak twierdzą okoliczni miesz­
kańcy, takiego nadmiaru zwie­
rzyny w okolicach tych nie noto- 
wano oddawna.

Z r nastamom przymrozków  
wilk' i lisy w b ;ały dzień podcho­
dzą do osiedli ludzkich i tępią 
bezlitośnie bydło.

B yły również wypadki rzuca­
nia się na ludzi.

Między innemi w osiedlu pod 
Rożyszczam i mi-ał m iejsc* w y­
padek natarcia lelku wilków na 
bezbronnego pastuszka, który 
stanął z kijaszkiem w rece prze- 
Ciw napastnikom. usiłującym  
rzucić c’e na jałoszkę.

Oniem iały z przerażenia, pa­
stuszek przykucnął na trawie i 
pewny śmierci zaintonował: 
,,Pod Tw oja O bronę".

Wilki', których lepkie p y słi

chlopmc już czuł niemal na so­
bie, odskoczyły odeń na kilka 
staj i siadły ebek w kontem pla­
cji, m erdając ogonami.

G dy zdumiony chłopak za­
milkł na chwilę, wilki znów jęły  
zbierać Mę do ataku.

Y7tedy chlcpak ukląkł, złożył 
pebeżnie ręce i dalej jąl śpiewać 
Jtwiętą p :eśń.

Drap'eżne zwierzęta popa­
trzały nań mądrze i zwclna ode­
szły do lasu.

T edy cudem chłopak uszedł 
śmierci. O calała również jałów ­
ka.

.W yp ad ek  ten szcrcko jest ko­
mentowany w całej okolicy.

W ; ’ l i jednak w dalszym cią­
gu przyczyniają u iele strat go­
spodarzom. W ystąpili cni więc 
masowo o udz:elenie im zezw ole­
nia na breflń palną w celu inten­
sywniejszego zwalczania dra­
pieżników.

P. P ern a t ,  fra ncuz  inwalida  
w o jn y  ś w ia to w e j ,  w  k t ó r e j  s tr a ­
cił ob ie  nogi. P o s ta n o w ił  o b e j ś ć  
t r z y  r a z y  g lo b  z iem sk i  d okoła .

W c z o r a j  d o ta r ł  do  W a r s z a w y .

D ro b n a  uprzejm ość

P o d a n ie  ognia j e s t  n a j c z ę s t s z ą  u p rz e jm o ś c ią ,  k t ó r e j  m e  o d ­
m a w ia ,ą  n a w et  n a jb a rd z ie j  g b u r o w a c i .

C E N \  O G Ł O S Z E Ń : W  tekście 1 mm. na l szp. (łam pięcioszpaltowy) -  50 gr., Kom unikaty— 75 gr Zwyczajne (lam 1 0 -szpalt.) — 15 gr., Drobne 1 słow u— 10  gr.
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Polsce rodzą się gwiazdy ̂
w Ameryce wschodzą

Czas pomyśleć o szkole filmowej

W i e lk i  s y n  Italji.

' W  r ó ż n o j ę z y c z n y m  i r ó ż n o b a r w n y m  t łum ie  u l iczn y m  P a ry  
za h indus nic j e s l  r zad kością .

Z d ję c i e  n a sze  p r z e d s ta w  a ł runatnegn  s zo fe ra ,  k tó r em u  
d o tk l iw ie  d o k u c z a ją  Jesienne ch łod y .

G r z e j e  s ię  za tem  p r z y  a u to m o b i lo w y m  ra d ja te r z e .

Zainicjowany na łaniach na­
szego pisma konkurs na gwia­
zdy film owe w yw ołał lalw o zro 
żu rai ule poruszenie wśród płci 
pięknej w najpiękniejszym jej 
odłam ie.

M arzenie o karjcrzc gwiazdy 
lilmowej ma swoje miejsce w 
umyśle każdego dziew częcia i 
każdej kobiety dojrzałej, nic 
pizvp?iszcza7i.śniy iednak, że za  
interesowanie to jest tak po­
w ażne.

W  bardzo licznych zapyta­

niach, skierow anych do redak­
cji w sp-aw ie naszego konkur­
su, na p ie rw sztn  miejscu znaj­
dow ało się zagadni ecie wiedzy  
artystycznej. K ażdy niemal m i­
ły g os w telefonie powtarza tc 
same słow a:

— A le ż  parne redaktorze, ja 
mc mam przecież pojęcia o 
tem, jt k się należy zachow y­
wać przed aparatem film ow ym 1 

(Jeśli już nrow . o telefonie 
redakcyjnym, musimy zazna­
czyć dla oszczędzenia czasu na

I I  D u c e  Benito M u sso lin i

szych czytelniczek, że w spra­
wie konkursu najlepiej jest te­
lefonow ać do redakcji ocd  nr. 
91-60  w godzinach 4— 6  popol.)

Żeby zadokum entow ać, że 
pomimo te; obaw y m ew iasty  
pragną poświęcić się sztuce fil­
mowej, przytoczym y jeden z li­
stów od naszych nadobnych czy 
tclniczek

Oto jego treść:
W ie lce  Szanowny Panic R e­

daktorze.
Konkurs filmowy A .B  C „ m o­

gę Sz. Pana zapew nić, w yw ołał 
wśród m łodeeo pokolenia W a r ­
szaw ianek najżyw sze zaintere­
sowanie. Co do mnie, od lat 
najm łodszych m arzeniem  rao- 
jem było figurować kiedyś na 
ekranie-

Niestety, z jednej strony nie­
korzystne warunki ir aterja l"e , 
z drugiej zaś faktyczny brak do 
brej zaw odow ej szkoły film o­
wej, pozbaw/iły m rie dotych­
czas ziszczenia chociażby czę ­
ści tc !o gorącego życzenia.

M ający się odbyć z inicjaty­
w y A .B .C . konkurs otw orzy! 
przed wielom a z nas now e mo­
żliwości nadzicji.

Przesyłam  przy niniejszym  
radośnie, lecz n e bez pewnej 
obaw y, na ręce Sz. Pana R e­
daktora, moje podobizny. P o­
zw olę row m cż s o .':e nadesłać  
fotografię całej mojej sylw etki 
w najbliższych dniach.

Łączę w yrazy gorącego uzna 
nia e ’ a m iłego, p e c y tn e g o  pi­
sma A.B.CI. i głębokiego sza­
cunku dla Sz, Pana R edaktora.

( - )  podpis.

List ten nasuw 1 poważne re­
fleksje.

Istnicic przecież w szerokich  
sferach o liw ią  dążność do po­
zyskania wiedzy filmowej. 
Gdzie wiec m.'ają osoby zainte­
resowane szukać tej w m dzy?

Istnieją w ri-.-T .dzi; u nas pry 
watne szkoły film ow e, być m o- 
żt nawet postaw ione na bar­
dzo w ysokim  poziom ic. Nie c : " -  
szą się cne jednak wiclkicrn 
/autanicm. BrżrCzv,na ti;_o

szcrcrf suro1 'atićw szkól, które  
miały na celu peprestu nab;c -  
n  ie  adeptów  sztoki filmowej, 
Yi dredze- chociażby pobierania 
cpiaty za udział w h ln le .

MinieLcrstwo Ośw iaty dotvch  
czas nie pośw ięcało specjalnej 
uwggł tci Jriedzkńe nauczania. 
\ V a :ie ‘cy jsdcaik zastanowić sie 
nad zz -s  U. leniem tej sprawy w  

zriaczaic szerszych, 
riż  to ntiaio dotychczas miej­
sce.

M a rzn ą c y  H in d u s

K a le k i wodrour.ee


